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~-Towarzystwa Przyjaciół Ziemi Lomżyńskięj 
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Listopadowy numer 
,ł Wiadomości TPZł, " .poś-

. więcony jest w całości 
historii łomżyńskich 
cmentarzy, tych cmentarzy. 
które opowiadają swymi 

' pomnikami o przeszłości . 
mieszkańc6w· naszego 
miasta. 

Z tym większą satys­
fakćją publ ikujemy decyz­
ję władz o zarejestrowaniu 
cmentarzy łomżyńskich 
do rejestru zabytk6w 
nieruchomych. Decyzja ta , 
o kt6rą na przestrzeni 

. wielu lat zabiegało 
Towarzystwo PrzyjaciÓł 
Ziemi Łomżyńskiej ~narzuca 
szacunek i troskę o za- , 
chowanie tych miejsc, 
tych grob6w i nagrobk6w, 
tego drzewostanu i zabyt­
kowych budowli dla nas­
tępnych pokoleń. 

•• • (st,.. ~-"ł 

A P e 1 u i e m y ! 
Do władz miejskich, do parafii rzymsko­
katolickiej , do mieszkańc6w Łomży, 
do młodzieży 

ZADBAJMY O CZYSTOŚĆ, ŁAD 
I PORZ~DEK NA ZABYTKOWYCH 
f,OMŻYŃSKICH CMENTARZACH 
!ROŃ 1Y PR ZED ZNISZCZE­

NIEM DRZEWOSTAN CMENTARNY 
- NIE POZWÓLMY DEWASTOWAĆ 

POMNIKÓW . 
.;... Sl''t/ÓHZMY WYDZIELONE 

/",TYCiROOZONE/ MIEJSCA NA 
Z~J YPT SI<A MtE I 

ewydarzen ia-
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kniejsze kwiaty wspornnie 
ją na Twojej mog'le 

gorętszy płomień zap~lu 
bije z niej! 
Najczy~tsze łzy ±alu za str conym 
Spadły na ten złoty pla ek, 
co Cię otulił. 
Natchnieniem dla gorącego,pi~kne . o 

'słowa, co je nad -grobem Twoim 
głoszono - Stała sit śmierć Twoju 4 
W C steś! r bę dziesz ! --_ .. - --, 11;;1łA?J4J;~'A1Jr'_'" NA lit le 'I ,J "J~Jrn'ąAIe-I)/1 

Leon Kaliwoda, ps. " LuczyńsJ< ", 
"Lewiński" oraz "Grzmot ", uro zil 
się w roku 189' w Warsz wic. 'ram 
ukończył szknł podsta~o"" ':"'r:l­
nią oraz szkol:~ ofjc rską ol <,k''''',j 
Organizacji Wojskow j . 

W związku z dz a . Jno ś cl 1. () ".­
nlzacjach niepodleglo ';cj owych 
i dekonspiracją był pesz.!( mn" 
przez policj nie . eck i w i', I 

kilku tygodni ukrywa ' I W t.o m:;'v. 
w kamienicy przy ul. J ' tkj ej 1 . 
W dniu 11 listopada 191 8 r . Leo. 
Kaliwoda rozpoczął akc ' rozbra,ji'1-
nia Niemc6w w Łom±y. Do starcia 
doszło ~ godz . 16 prz d kA n ienic1 
przy ul. Sienkiewicza 10. gd je 
znajdowała się siedzib Fel olizej 
zajęta wcze~niej przez P. O. W. 
Tam padł ugodzony kulą nirmj e ck: . 
Rannego przeniesiono do bru y 
i wezwano lekarza dr "l' c y'3 ,\t'1 

Czarneckiego r ana ok' Z '1 si'~ 
śmiertelna i Leon (~ 11-10 A. ~·"·'r~ 
na rę kach koleg~w . Pochow~~o ro 
na mie,jscowym c!9Sn rzu 1 "2 l' ~ 1) ­

pada o {Sodz. 11 • 

TPZ -
t mŻyt~sk ie zabytk i / ~:j 

mj .'?nił 
w l.n 
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Na podstawie art. 5 pkt 1, art.8 
ust.1 pkt 2 i art. 14 ust.1 pkt.1 
Ustawy: o ochronie dóbr kultury 
i o muzeach, z dnia 15 lutego 
1962 r./ 'nz.u. nr 10, poz. 48/ 
oraz att. 104 kpa wpisuje sie do 
rejestru zabytków nieruchomy~h 
województwa łomżyńskiego zespół 
cmentarny przy ul. Mikołaja Ko er­
nika w Łomży, i skład którego 
chodzą: cmentarz rzymskok tolic­

kl, założony ok. 1801 r., z lapli­
cą Śmiarowskich / 1838/, dz~onni ą 
/ 1866/, domem grabarza / 1853/. . 
byłX cmentarz ewangelicko-augsbur­
ski, założony ok. 1801 r~. z d ~­
ną kaplicą ewange ick / ok. 1844 
- 49/,były cmentarz prawosław y, 
założony 1834 r., z dawną kap-
11cą prawosławną / ok. ~ 6 - 10/ . 
ecyzja obejmUje ter _n cmentnr7.8 

/ stref ochrony A i B / w ra 
nicach muru około cmentarnego 
/ 1836-1960/ wraz z dwiema bramami 
/ 1879 /. 
Strefa A - strefa pełnej ochrony 
konserwatorskie ~1 obejmująca histo­
ryczny układ alejek i kwater , lap -
darium, nagrobki powstałe do 1945r. 
o charakterze zabytkowym oraz 
drze",ostan. 
Strefa B - strefa 'ochrony konserwa­
torskiej obejmująca historyczny 
układ alej / za wyjątkiem wtórne o 
podziału o b. cmentarza komuna ne­
gol, nagrobki do 1918 r. o char k­
terze zabytkowym oraz starodrz~w. 

·Integralną cz ŚĆ decyz,ii stanowi 
załącznik graficzny z zr .naczoną 
czer\'IO ym kolorem g anic c chro!1y 
konserwa·corskiej. 

a mocy art . 108 , por:-l,,;r , fu 1 
kpa Decyzji 1 le.isb::,i ,·tl 't ,i: ~ . 
rygor natychmias t o ',1,,,1 \.;, I~f) -, no'­
ci. 

• 

u Z a s a d n i e n i e : 
Zespół cm ntarny w Łomiy , któr9go 
początek datuje si od 1801 r. 
jest ajh'i~kszym na te ~enie wo Je­
wództwa oraz jednym z cenn ej~zych 
w sknli krajowej zespolem rzezby 
sepulkralnej. a terenie cmenta z 
t'zy'm'-'kokatolickiego , byle o cmen­
tarza ewangelicko-augsburskie , 
byłego cmentarza rawo sławne o 
zna du'ą s ~ : trzy kF.plice cmen­
tarne, dom grabarza . dzwonnica 
o a~ ponad 560 zabytl<O\.,rych nag­
robkó~ pozwalających prześledzić 
rozwój fórm pIast ki na robnej 
od początk XIX w. 
Zespól cmentarny jest nierozerwal­
n e liązany z historią i kulturą 
m~ erinlną z · i łomżyńskiej. 
Ponadto jest mie .jscem spoczynku 
o..:>ób zasłużon' ch dla mias ta i kT'lju 
Po ącz nie war ośc historyczny h, 
arty t cznych i krajobrazow ch 
/ bog ty dr ewos an7c le o zespolu, 
s RW'~ cmentarz omiyński w rz~­
dzie wy jatko\.,rych zaloień cmentar-
nych. . 

Na moc art . 127, aragraf 1 
i art. 129 par. 1 i par. 2 kpa , 
od niniejszej Decyzji przys ~guje 
odwołanie do Ministra Kultury 
i Sztuki. 

Od\'lOlanie wnosi się za pośred­
nictwem tutejszego Urz~du w ciągu 
14 dni od daty dor~ czenia decyzji. 

Zd ?.Joe/l1oic: 
Okr~ ,l a piecz~ ć z godłem: Urząd 
\'/o.j e \I;~ zll'i VI Lomży. 
r i e ~ . k ' podluinn : Z-c Dyrektora 
:: '1 lz i ;' t l 0- . chr n bytków 
_ !.c.; r'lW .~ l'. i l(ons _!",<I')to:" Zaby k'w 

i h -· l ,! Ln~lt) l~~ o nis nie c~ ,-
I I L.. 



Od chwili p 
jaństwa w Polsce 
zmarłych grzebano pod ko'ciołami 
1 na cmentarzach otaczających ko{,­
cioły . 

Najst arszy cment arz w Ło ży 
znajdował się przy pierwszym koś­
ciele parafi a lnym św . Wawrzyńca 
w Starej Łomży z XI wieku. 

Drugi cmentarz średnio\ieczny 
można zlokalizować przy kOGciele 
- kaplioy św. Piotra w Starej 
Łomży, położonego blisko r~eki 
naprzeciw uj ścia odnogi Nan~icy . 
do Narwi. Znane było przysłowi~ 
II odsunął się j ak św. Piotr od 
Łomży" . Prawdopodobnie cment[;'TZ 
ten zało żono po pożarze ISrodu, 
l ub po jakie jś zarazie, na';c'dzie 
n i eprzyjaciela . Nie wi~domo kie v 
kościół uległ ruinie. ego resz ki 
zachowały s i ę do pocz'l.tków YTX ':1. 

- zaś szczątki ko~ci ludzkicb mn ~n~ 
r ~J.;~ było jeszcze odn<'tlc ~.t' w ost.,trl: ~ i 

• Nh!J 

Po przeniesieniu Łomży na o ec­
ne miejsce w XIV w. cmentarz para­
f alny założono przy pierws zym 
kościele pod wezwaniem NMP i św. 
Rozes]:ańcó,'/ w nowo lokowanym mieś­
cie. KoścIół zbudowany był przed 
1392 r., lonsekr 1I/any w 1410 r . 
Połozony był wraz z cmentarzem 
w pó nocno-\'1schodni e ~ częś c i mias­
ta na tz • Księżej Gorze./obecnie 
ul. Krzywe KoYo/. Stał w pewne 
odległości od skarpy, bliżej rynku 
niż o cny ośclół kapucynów. 

Ten cmentarz parafialny nisz­
czony był przez pieszych i konny hl 
ponieważ prowadziła koło nie 
droga publiczna - do por-cu i m stu 
na Narwi. . 

Drugi cmentarz z tego okresu H 
położony był pr zy kościele ś·w. I ' 
Ducha z XV w., przy ul. Wiejskie • " 
Ruiny tego małego kościółka 
dotrwały do po czątków XIX w. 

W 1525 r. przeniesiono parafię 
do nowo wznies'onego kościoła pod 
wezwan'em św. Michał? Archanio a 
i św. Jana Chrzciciela przy ul . 
Dwornej, tam z okalizowa o cmen­
tarz któ y był duży i szeroki, 
otoczony murem z bramami. Pr zpz 
cmen <; z prowadziło publi cznłe ł : 
przejsci~prz0 ~ co teren by nis~­
czony nie 1.,) J..KO pr'z~2 ] udzi, ale 
i przez zwie zęta. 

Znaczniej 7~ osobisto'ci chowa­
no ró 'ffij e'" w samym kościel e np. 
ks. kanonika Jana Woj sławskiego 
_ p-erwsze~o proboszcza , członków 
rodzin Koneckich i Modllszewskich , 

W okresie' mi ędzywojennym nat­
rafiono na zczątki ludzkich 
szki~letów przy kopaniu rowów 
k nalj zacyjnych na ul. l).oJornej 
w p bliżu katedry . 

b,~ cny cmentarz został zało żony 
w okresie pruskim po 1797 roku. 
i~el~ży r ',mie ż wSDomnieć , że w 
cz . ie morów i zar(~z oraz p nowa­
nt~ chn ery chow-no zmarłych oza 
obr· h~m m · ~3ta . Cme. a r ze t e 
or~ cni o !' ~. ru n0 do ::lolwJizo wa-

~~ . latach bież~cego stule I~. 

-.; 1-' ----=--------r----::;.:;:;:M;;:;;;.;~;;_-



Cmentarz Parafialno· Ko·unalny 
w Łom~y choć nie kryje prochów 
Osoara Wilde'a czo. Honore alzac 
ani Reymon t a czy ałczyńskiego 
zdumiewa ~ednakże tak nie zwykłą 
rangą wartoś i art ystycznych, że 
nalaty postawić go niezbyt 'daleko 
za POwąZkowskii 1 paryskimi. Jak 
wiadczą akta \ pisów dostarczy­
ła Irena I waniuk z Wo jewódzkiego 
Urzędu Konserwacj i Zabytków / -
powstał on po upadku Powstania 
KOŚCiuszkowskiego. Ziemia Łomżyń­
ska weszła 6wczas w skład tzw • 
• rRejencji iałostockiejfl w P sach 
Nowowschodnich. W r. 1797 Prusacy 
powołali Ordmmgs Komis~ion". 
W6wczas, mi o protestó,., ludno' ci 
ze wzgl 1d6w sanitarnych najstar­
szą częsć obecnego cmentarza wyty­
czono poza obrębem miasta . W latacr 
30-tych XIX stulecia dołączono od­
dzielny t eren dla Cmentarza Ewan­
gelickiego z domkiem grabarza 
I proj ektował arch. Teodor ogu 'l 
Seyfried / i z osobną kaplicą 
/ obecnie dom grabarza / W począ­
tkach lat 60-tych dodano Cmentarz 
Prawosławny. Całość "oparkaniono" 
w r . 1866 . Wówczas przed k plicą 
Śmiaru\Yskicn 'Nzniesiono murO\.,aną 
dzwonnicę w kształcie filara pokry­
tego dwuspadowym daszkiem. Dla 
więk zego s lendoru dobudowano 
w r . 1879 neogotycką bramę do 
Cment arza Paraf ialnego , oraz bramę 
nE:!ol 'omańską do Cmentar za Ewangelic- . 
kiego i Prawosławnego, w r. 1977 
powstał jeden zespół paraf alno 
-· komunalny. 
Jest to jeden z najst ar szych cmen­
tarzy w Polsce. Powstał okolo dlt~ 
lata wcześniej od Powązek, a pi ,ć 
od Pere-Lachaise. Obowiąze zoj­
cia się tą og6lnopolską ni€zv~kło ~-
cią wynika z dwojakiego punktu 

. wi dzenia: - jest prawdziwie Łom­
. \ . żyńsklm Muzeum Sz uki RegionalnI"' , 
. -:J' .. J:; - jest to Muzeum-Lapidarium, ,dy :~ 

" 'v wala się tak wielE> starych ~('ł i ('­
ni nagr obkowych \ '1 pr <?ra L'1"' . ,C'1r'l 
zaniedbaniu i nipt8izj~ . 

' ZŁ • 

1e znajdziellJy "LU 'Np 'Ć1'NQ.zie hlU. 

:ope l'l1~!\a , ani Jana Matejki. Nikt 
Jednakze nie ominie ro zległej pły­
ty z r oku 1872. Bo w otoku kwiatów 
spoczywa tam " Autor Flory Polskiej 
Ja~ob ,Waga '~. Niedalek~ odeń leży 
~o~iesciop~sarz łomżynski, Feliks 

ernatowi cz - autor "Po aty córki 
Lizde ki" - w 18 O r 

A jeszcze dalej wystawiono w.r. 
1879 obs zerny grobowl ec także dl a 
rodziny Pawł owsJ{ich . Wnuk nauczy­
ci lki łomżyń kiej , pr ofes or Paw­
łowski , pełnił kiedy~ na Sorbonie 
funl'cję asystent a słaltmej Marii 

" 

8k o~. wskie - Curie . A ile tu nag­
r obko.,,! 'nnych naucz cieli , pr ofe­
sorów gimnazjalnych. i szkól t ech­
ni znych . Il1 leży tu oficer ów 
żołnierzy, harcerz ków. I l u ofi­
cja łów gubernialnych / gubernator 
von Essen 1896 / i wojewódzkich, 
leka~zy , adwokatów i s ędziów, re­
j entów, inżynierów i kupców', zna­
nych mieszc zan J:omż:rńsk i ch i r 1ko­
dzielników , chłopó'ł i r obotn i k 'łI , \ 

ile piel~gniarek i duchownych , ilu ) 
f unkcj0nariuszy porządku publicz­
nego i strażaków . 
Cment rz łomżyński s tanowi otwartą 
kronik rodzin miasta i okolicy . 
Jeao pomniki notuj q także dawno już 
ni iyjccych artystow z Radomia 
/ F' . He bdzyńsld / i Wars z?wy 
/ Hu :injcki , Płecki, Życiok/ oraz 
C3r<1 nIp ,i'l'~ rt s tów- kJ.r.1 i eniar zy 
r om '· ' ń:'!'ich .. '1\ !3o m:sk i , ~wl er-
(' _ ·! :.l~ · , l':o ~ł )\c, , i , S . Z. ~ i-
" .. (' .""': . ł ' ': : l ~ , ,.; \ \ C i a l . 



L /JtorA-t:J 1~t6 w 

. Początków LGmty należy szukać w 
prehistorycznym grodzisku . Wiek 
dziewiętnasty i dwudziesty referuj~ 
bezbłędnie łomżyński cmentarz. 
Najstarszy z zachowanych - pomnik 
"Radcy Łomżyńskiego" , dokumentuje 
rok 1814 .- ostatni Księstwa ~ar­
sżawskiego. Okres Kr6lestwa on­
gresowego roi się 0d mon~~entów. 
Leżą.tu bowiem weterani Powstania 
Listopadowego i Styczniowego . Ka­
mienie, płyty i rzeźby notują toł­
nierzy poległych w pierwszej i dru­
giej wojnie Światowej. Bogato . 
przedstawia się również okres , 
międzywojenny II Rzeczypospolite j. 

,Śledzimy tu także makabrę okupacj i. 
w grobach rzeczywist ych i symbo­
licznych. Patrzymy też na rozwija­
jącą się współczesność ' III Rzeczy­
pospolitej. 
Całą tę historię dw6ch wiek6w 
zapisano tu w wielorakim materiale: 
w kami eniu i w cegle, VI cemencie, 
zelazie i drewnie. 
Najwięoej zr6żnicowania wizualn i e 
konstrukcyjne przedstawia forma 
nagrobków, ich ksztalt i prze zna­
czenie. Od razu zauważamy archi­
tekturę trzech różnych kaplic, 
architekturę dw6ch wybijających 
się monument6w sepulkralnych , 
oraz jednej piramidy i wi E' l u obe­
lisków. 'le bral{ t u także vmlno 
stojących elementów arch'tekt o­

nicznych, jak: ko lumn, wie . et a­
bul6w cz li nastaw i form 
wegetatywnyc~~postacr-s yli Zo­
wą.nych drze\1 w telazie, r ani e i 
piaskowcu. Nie sposób nie zauwa-' 
żyć wielu rzeźb figu~alnych, wyko­
nanych w piaskowcu , w cemencie 
w blasze. NajczęŚciej jednak spo­
tyka się kompozycje architekto­
niczno-rzeźbiarskie w postaci 
retabli połączonych z zeźbą lub 
r el iefem, czasem nawet w kolora ch. 
Czysty klasycyzm reprezentują 
trzy struktury architektoniczne . 
Najokazalej uderza nas mauzoleum 
rodziny Śmiarowskich. Jest to ce u­
lana rotunda powleczona horyzon_

O 

talnym beniowaniem w tynku , a 
przykryta ładnie wyrysowaną kopu­
łą z krzyżem. Rok 1838 świadcz 
zapewne o tragicznej łączności 
rodziny z klęską Powstania Li sto-

~' padowego • IMa nast t pne mon lin'" nt y 
t ' ',L l stanowią ce ~lane ,~ciany n!llr vte 

' : "~ czerwoną dachówką , z wgl c·bir>n':(>f.'1 
- na napis Je en z ni ch orz're r. ,­

oko starannie W'y'I<i'll ' r:rr Jf \'::1 -: • 

kursywą, która opowiada o śmierc 
Seweryna Bońc~y-Skarżyńskje -o-w- r . 
1814. Podobny nagrobek z r. 1822 
o złotych majuskułach na czarnym 
tle, kryje prochy tmton'je o ,1e­
zi erski ego. ~'{ pobliżu rotundy, 
i 'dalej, spotyka się kilka podob­
nych - zarośniętych i mocno szko­
dzonych struktur z około ołowy 
XIX wieku. Najczęstszym neo lasy­
cyst cznym elementem, w połącze­
ni u z nasadą, by; a,ją złamane ko­
lumny. urny żałobne i reta le 
zakończone krzytem. 
Szczęśliwie dochO\'18ło s' ę wiele 
nagrobk6w neo otyckich , najwięcej 
w żeliwie. W okresie pozyt ywizmu 
n stąpił bm.,ie rozkwit wiel ki ego 
przemysłu. Powstały ogromne huty 
Fricka . Carne iego, f'i1ellon&. Świat I' 
zachłystnął siQ żelazem. i'I Nowym I 
Sorku spotkałem resztki kamienicy t 
zbudowacej tylko z żeliwa. W narotl 
niku Cmentar~a Komunalnego dotąd 
s to i bizantynska , prawie kwadra­
towo. l<apl ica - cała z żelaza. 
Z zelaza -rykonano także wspaniałe 
f iligr any ... Tieżyczek, nier az 10m 
wysokości. Li czne krzyże . Dużo 
wytwor nyoh krat okala małe i po­
kaźnie j sze gr obowce rodzinnew 
Ni emało z nich v~niszczyla kor ozja 
pog'f{te walają się bezpańsko w 
tr wie, są z lat 1860-tych, 7 -

- t ych , 80-tych ••• 19,OO-tnych. 
Szc 7 eg6lną wysta ... moScią l<rat , 
la~pion6 , i w eżycy odznacza siQ 
obszerny gr6b rodziny hrabst wa, 
Starzeńs ich z rol{ 988-

nrm':dz1.\'Io • .... soania o'.cl \'lmet alu . 
i'.leksandrow l ' Sosno\vskiemu w r. 
1 hl, a ,--ecylii Lnsl-:1e,j w r . 1 75 , 
':.''y' ;.ltO :li '? mni'" ":!3p. niało na robki 
nen~~~yc ~ i . . toslnkowo twnr 'm 
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pias kowcu. Największą neogotycką 
strukturę w cegle przedstawi a 
t r6jdzielna monumentalna brama 
wej~ciowa z r. 1979. 
Bronisławowi G6rskiemu/ postawiono 
w r. 1881 pomnik neorenesansowy. 
Naj~odziwiejt w trybie cz sto 
rzymskich r etabli. śliczną kali­
grafią upamiętniono śmierc c~tero­
letni ej Władysławy Klimolowskie· 
~ r. 1836. 

agrobk6w jest t tak~e du o . Są 
w ~ształcie łuk6w prześwi~owych 
z adonną I Taniny Trzeszczkows<iej 
z 1858 r.1 ~raz Mrześwitowych kap­
liczek. takle z adOnnj / Aleksan­
dra Bielińskiego, 1877 • w kształ­
cie granitowego zwoju / Butkiewi­
cza, 1868/ or az pięknej płyty 
I Maatalskich . 1850/. 

~ 

Ostatki wieku· XIX, oraz okres 
międzywojenny urzekają realizmem 
pięknych Madonn w rzezbie kamien­
nej i w bl as ze. Zaraz po przekro­
czeniu negotyckiej bramy witają 
nas obust ronnie , dwie uśmiechnięte 
Madonny - j edna J aniny Brodowskiej, 
druga - r odziny Prokop6w. VI oddali 
widnieją dwie , potem rzy i czwar­
ta, także kamienne co raz to pięk­
niejsze. Tam blaszane Chrystusy 
wyciągni~tą prawicą pory\vają ~l 
wyżynom, a tu - jedna s rebrna ~a­
donna uśmiecha się • •• uroczo 
opuszczonymi oczami. 
Owszem są i nowoczesne nagrobki. 
A choćby taki daszek drewniany • • • 
przykrywa Frasobliwego Chrystllsl'l 
dla artysty - wnętrzniaka, Adama 
Ruszczyka 11977/. Gdzie in ziej 

, śliczne, sztachetki drevmi ne oka-
').:.. .. . . , lają kolorowe kamyczki poukładane 

1'1..J l. ::w cemenc: e. A tak~ sZClry k:'lm pń 
.~' Chętnik6w , albo nlereg l'lrn q;;)7 r 

••• . lub dwa czervlOne ,r '1n t tv "7 

ezarnyrn krzyżem oPoro . Iw . ,_.;'IIr,,: 

przystaję przy surrealistycznie 
wydłużonej dziewczynie o kr6tkich 
rękach z wygoloną głową : rzeźba 
'ulepio a w cemencie kolor u nie­
bi ~ skiego - wynurza się spod roz­
loży3tych konar6\., kasztanowca. a 
obok stoi prosty , t egoroczny k~zyż 
z rnłod7.iutklej brzeziny. Tak ~aty­
szakowie uhonor owali smutek śmier­
telnej rozłąki. 
Pewnie ••• Cmentarz ukaja smętkiem 
i zadumą . Nie t ylko . Dodaje siły. 
B dzi patriotyzm. Mauzol eum Śmia­
rOvlskich przypomina krew Powstań­
c6w L1stopauowy~n. Pupat rz ilu 
leży tam wete an6w powstań naro- l 
dowych. Ilu żołnierzy, i lu ofice- :. 
r w I Leon Kallwoda - spadającym 
o łem /1918/ - i Halinka Jar nus z­
kiewicz /1919/ druhnom i duhom 
prz rpomlnają bohaterski e: "Czuwaj" • 
U:miechnlj s ję . Zapominasz o tros­
ka ch. Bo oto wi ta ci l urokliwa 
postać naburmuszonego Jerzyka 
Dziekońskiego. fi. tu zaraz - nie 
widzisz? hłopczyk z dziewczynką 
- to Zygmuś i Halinka Zi~liń cy 
- g amolą si, po skale . ~am dalej 
••• jednoroczne j Jadziuchnle kwia­
ty wypadają z rączek . Ucałuj roz­
biegan~ Wandzię \'Iojtył:tol Bo Stas c 
Brzezlnski ze skrzydełkami anioł ka 
uklęknął i nie puszcza wieńca . 
A Jadwiś Mostowic z / 4 latka / 
włazła na wysoki cokół i patrzy 
z ut 4 sknien lem / 1870/. Dla odmiany 
Genio Bart szewlcz /1898/ Usiau 
na kamieniu, oparł się o ryngraf 
i - marzy • •• marzy • •• 
T~le pięknem urzekających nagrob­
k w dZiecięcych nie zobaczyłem na 
obu półkul ch . J 

rmentl'lrz p::;.rnfialno-komunalny to 
nie t'lko Muzellm-La ldar i um. Nie 
tylko Mlzeum na otwartym polu . 
TH trwa ,\ r:::hiwum zapisan" - 7yc1em. 
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W dniu 3.10.br. odbyło się 
posiedzenie Komisji planu 
miejscowego, kt6re poświę­
cone było om6wieniu pro­
jektu aktualizacji planu 
ogólnego zagospodarowania 
przestrzennego miasta Łom­
~y. Z ramienia Towarzystwa 
udzial brali Janusz Dziar­
ski i Marian Mieszkowski. 
9.10.br. odbyło się posie­
dzenie Prezydium ZG TPZŁ, 
na którym om6wiono stan 
pr~o zespołu redakcyjnego 
historii szkolnictwa śred­
niego w Łom~y, a takte po­
wołano Komisję Historyczno 
-Wydawniczą i Komisję Roz­
woju Towarzystwa. 
20.10.br. Oddział Łomtyńsli 
zorganizował spotkanie z 
Haliną Miroszową i prof. 
Zdzisławem Wilhelmi~, kt6ry 
wygłos'!ł prelekcję na temat 
~izy~~ drowej. ' 

W dniach 23-25 październikE 
br. obradował w Poznęnlu 
III Kongres Regionalnych 
Towarzystw Kultury. To~re­
rzystwa naszego wojewódz-

' twa reprezentowali Jan 
Bbndarenko, Janusz Dziar­
ski, Marian Mieszkowski , 
Jerzy Rudnicki. Jan Bonda­
renko wybrany został do 
Prezyd1um III Kongresu , 
Jerzego Rudni ckiego odzna­
czono Złotym Krzyżem Zasłu­
gi, Marian Mieszkowski 
został wybrany do Zespołu 
Regionalnych Towarzystw 
Kultury przy , Narodowe j Ra­
dzie Kul tur,y • 

'. 
31.10.br. doc. Andrzej Gó-
ralski wygłosił prelelccj ę 
pt." Bolesław Gogolewski 

, -działalność społeczna i za 
wodowa", 

Do uż tku 
Nr rej. WPrJr-O'1łJ!1[198' 
Nakład 1.000 egz. 
Druk WPrJr w f,omżv-Borko 'łlski 

- dom.łcl TPZŁ -

Towarzystwo Przyjaci6ł Ziemi Łomżyńskiej 
powstało w 1958 r. Genealogią swą sięga 
jednak do lat wcześniejszych za .gł6wnych 
protoplast6w uw'ażając Koło Łomżan, prze­
mianowane w 1925 r. na Akademickie Koło 
Łomżan . Stąd też staraniem naszego Towa­
rzystwa , w dniu 12.11 . br. zorganizowano 
,sesję popularnonaukową, zatytułowaną 
"Akademickie Koło Łomżan w latach 1916 -
1939". WygłoS"zono trzy referaty: J.Dziar­
ski "Koło Łomżan działające w ł om'ży i War­
szawie w latach 1916-1925" , S . Kalinowski 
" Akademickie Koło Łomżan w Warszawie w 
latach 1925-1939", L. Rlebański " Stowa­
rzyszenie Wychowank6w Szkół Średnich Ziemi 
Łomżyńskiej działające \'1 Warszawie w latacł 
1934-1939", oraz dwa komunikaty:D. Godlew­
ska " Koło Łomżan i Akadem ckie Koło Łom­
żan w zbiorach Państwowego Archiwum w Łom­
ży", P. PuchaIski "Akademickie KOLO ł.om­
żan w Poznaniu". 
Obraz Koła Łomżan i AKŁ jaki wyłonił się 
w czasie sesji. przedstawił owe stowarzy­
szenie jako organizację skupiającą swą 
aktywność głównie na działalności samopo­
mocowe j, samokształceniowej i sportowej, 
o bujnym życiu towarzyskim. 
Podczas sesji postanowiono powolać zespół 
roboczy, pod przev-lOdnictwem S. Kalinow­
skiego, ID jący kontynno\'Iać prace badawcze 

e . 

- - ;r-"' -

WYDAV/CA : Zarząd Oddziału TPZł, w Łomży 

~~~~~~~~~n .. :_Wojciech Aszoff, Czes-
, n rzej Bobrow, Jacek Chle­

wieki, Tadeusz Dudo - prze\'iodniczący, Do­
nat~ Godlewska - z-ca przew dniczącego, 
Wiktor Grochowski, M'arian Mieszko Iski, 
Teresa Polecka , Zenon Piechociński, Zd~is­
law Sędziak , Hanna Wiśniewska - sekretarz, 
Tadeusz Zaremba. 
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